Cena za egzemplarz 15 groszy. 


Cena za egzemplarz 15 groszy. 


Pismo codzienne, pofwięcone sprawom ludu polskiego na Śląsku. 


GORNOSLĄZAK 


wychodzi 6 razy w tygodniu i kosztuje 


miesięcznie 3.— zł. 


Nr. 76 


Poseł niemiecki wyjechał na święta. 
„Warszawa. OAA, Poseł nie- 
miecki Rauscher wyjechał wieczorem na 
2 tygodnie do Niemiec. W czase jego 
nieobecności obowiązki posła sprawo- 
wać będzie radca poselstwa Rientelen. 


Inspekcja Gdyni i wystawy 
w Poznaniu. 


Warszawa, (PAT). Min. prze- 
mysłu i handlu inż. Kwiiatkowski po- 
wrócił z podróży inspekcyjnej do Gdy- 
ni i Poznania i objął urzędowanie. Mi- 
nister szczegółowo zapoznał się Z wy- 
konanemi w osłatnich miesiącach pra- 
cami przy budowie portu w Gdyni 
oraz zaznajomił się bliżej ze stanem 
prac na terenach Powszechnej Wystawy 
Krajowej. Zarówno w Gdyni jak i Po- 
znaniu inspekcja dała wyk: zadowala- 
Jący. 

Narady nad przywozem świń z Polski. 

„Wiedeń. (PAT). Jak donoszą 
dzienniki wiedeńskie, odbyła się ponow- 
nie konferencja między kanclerzem Sei- 
plem a posłem Rzeczypospolitej Polskiej 
w Wiedniu dr. Baderem w sprawie ure- 
gulowania przywozu świń z Polski do 
Austrji. W konferencji tej wzięli udział 
również wicekancierz i minister rolnic- 
wa. 

* Wypadki kolejowe. 

Warszawa. (PAT). Na linji Ra- 
wa Ruska — Lwów w pobliżu przy- 
stanku kolejowego Glińsko w pociągu 
osobowym wykoleiły się 3 wagony osv- 
bowę oraz tender. Ofiar w ludziach nie 
było. Na miejsce wypadku przybył po- 
ciąg ratunkowy z Rawy Ruskiej. Kemi- 
sja dyrekcyjna wdrożyła śledztwo 

W warszawskiej dyrekcji kolejowej 
dnia 29 pm. rano na stacji Łódź Ka- 
liska nadchodzący pociąg towarowy zde- 
rzył się z parowozem przetokowym, któ- 

ciągnął 53 wagonów towarowych. 
Wskutek zderzenia w środku przetacza- 
nego pociągu wykoleiły się 4 wagony, 
zatarasowując tor. 

Na stacji kołuszki w przejeżdżają- 
cym pociągu towarowym przechylił się 
wagon kryty, zaczepiając o pociąg to- 
warowy, jadący w przeciwnym kierun- 
ku, wskutek czego rozbit ch zostało 11 
wagonów towarowych. Oba tory zata- 
"asowane. 


Turcja, Włochy i Niemcy, 


Berlin. (PAT). „Deutsche All- 
gemeine Zeitung“ donosi, że turecki 
minister Spraw Zagranicznych, Tew- 
ik-Pasza ma odbyć w przyszłym mie- 
siącu podróż po Europie, podczas któ- 
rej odwiedzi Mussoliniego w Rzymie i 
ministra Stresemanna w Berlinie. Po- 
dróż Tewfiik-Paszy ma nosić charak- 
er polityczny. 


Miljonowa kradzież klejnotów. 

Bruksela. (Tel. wł.) Podczas 
uprzątamia klejnotów przed zamknię- 
ciem sklepu jednej z poważniejszych 
trm, nieznany sprawca przeciął druty 
elektryczne i w ciemności porwał klej- 
noty, spakowane w walizce, które mia- 
ły być przeniesione do skarbca. Spraw- 
cą zbiegł, a pościg nie dał żadnych wy- 
ników. Wartość zrabowanych  klejno- 
tów wvnosi kilkanaście miiionów. 
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Przez lud — dla ludu! 


TELEFON Nr. 1414. 
P. K. O. Katowice 304540. 


Katowice, niedziela 31-mo marca 1929. 


Zatarg miedzy posłami. 


Warszawa.' (PAT). Sąd hono- 
rowy, powołany do rozpatrzenia spra- 
wy pomiędzy wicemarszałkiem Seimu 
Woźnickim i posłem Jędrzejowiczem 
wydał orzeczenie, stwierdzające, że 
ma podstawę zarzut posła Jędrzejo- 
wicza, postawiony wicemarszałkowi 
Wożźnickieęmu na posiedzeniu Seimu z 
dnia 20 marca 1929 r., że poseł Woź- 
nicki, jako gospodarz stowarzyszenia 
spożywców „Przyszłość“ w Lubrań- 
cu, dysponując pieniądzmi tego stowa- 
rzyszenia, użył ich na cele inne, niż na 
to, na które były przeznaczone. 

Natomiast nie ma podstawy do 
twierdzenia, że wicemarszałek Woź- 


nicki, używając pieniędzy tego stowa- 
rzyszenia na cele inne, niż na to, na 
które były przeznaczone, użył ich bez 
zamiaru zwrotu. Przeto określenie 
„roztrwonienie* użyte przez posła Ję- 
drzejowicza z trybuny sejmowej nie 
odpowiada  stopniowi stwierdzonego 
przez sąd przewinienia posła Woźni- 
ckiego. Dalej, że nie ma podstawy 
zarzut posła Jędrzejowicza, iakoby wi- 
cemarszałek Woźnicki nie wywiązał 
się z zaciągniętych zobowiązań pie- 
niężnych, wobec osób trzecich, które 
przyszły mu podówczas z pomocą Wo0- 
bec okazanej przez wicemarszałka 
Wożźnickiego gotowości do zwrotu 
udzielonych mu sum. 


Narady po!sko-francuskie. 


Paryż. (PAT). Przybyła do Pa- 
ryża na pogrzeb marszałka Focha de- 
legacja parłamentarzystów polskich 
odjechała do Warszawy. W czasie po- 


bytu w Paryżu delegacja była stale w: 


kontakcie z sferami parlamentarnemi 
francuskiemi. Omówiono szereg spraw, 
zwłaszcza szczegóły przyszłej wy- 
cieczki parłamentarzystów francuskich 


do Polski. W czasie wizyty posłów 
polskich w Izbie liczni deputowani 
francuscy wyrazili delegacji polskiej 
serdeczne podziękowanie za jej przy- 
bycie w tak licznym składzie na po- 
grzeb marszałka Focha. Gest ten zo- 
stał głęboko odczuty przez posłów 
francuskich najrozmaitszych odcieni 
politycznych. 


Atak nacionalistów na Lige pokoju. 


Wrocław. (Tel. wł.) Ze Zgo- 
rzelic donoszą, że podczas obrad tam- 
tejszego oddziału Ligi pokoju wpadli 
do sali Stahlhelmowcy i napadli -na 
uczestników zebrania. Cztery osoby 
między niemi jedna kobieta, zostały 


ciężko ranne kuflami i krzesłami. Ró- 
wnież jeden z napastników odniósł ra- 
ny. Zaalarmowany oddział z trudem 
przy użyciu pałek gumowych zdołał 
wyprzeć Stahlhelmowców ze sali. 


Prasa niemiecka bojkotuje wystawe 
w Poznaniu. 


Związek wydawców pism Rzeczy- 
pospolitej przeznaczył dla prasy Wo- 
jewództwa Śląskiego dwa specialne 
stóiska w pawilonie prasy na Po- 
wszechnej Wystawie Krajowej. Wy- 
brany na zjeździe wydawców śląskich 
komitet organizacyjny zwrócił się do 
prasy niemieckiej Województwa z 
propozycją wzięcia udziału wspólnie z 
wydawnictwami polskiemi, i zaprosił 


Organizacja Państwa Kościelnego. 

Rzym, (Tel. wł.) „Popolo ci Ro- 
ma* donosi, że Ojciec św. postanowił, 
powołać specjalną komisję, która ma 
opracować podstawy prawne i polity- 
czne Państwa Kościelnego. Do tej ko- 
misji ma być także powołany, prymas 
Węgier kardynał Szeredyi, 


Konierencja rzecźoznawców odro- 
czona. 

Paryż. (PAT). Jak donosi „Pe- 
tit Parisien“, na ostatniem przedświą- 
tecznem posiedzeniu komitetu rzeczo- 
znawców Owen Young zwrócił się do 
zebranych z wezwaniem, aby w cza- 
sie ferii świątecznych zastanowili się 
nad sytuacją. Prośba ta dotyczyła 
nrzedewszystkiem prezesa Banku Rze- 


wydawców niemieckich na konferen- 
cię, na którą stawiła się tylko nie- 
znaczna ilość mniejszych wydawnictw. 
Zawiadomili oni komitet organizacyi- 
ny, po porozumieniu się z innemi wy- 
dawnictwami niemieckiemi, że udziału 
w wystawie nie wezmą. Tym sposo- 
bem prasa niemiecka Województwa 
Śląskiego odrzuciła lojalną propozycię 
wydawców polskich i zbojkotowała 
wystawę w Poznaniu. 


szy Schàchta, i aczkolwiek nie miała. 


bynajmniej charakteru ultimatum, de- 
legacja niemiecka została niejako po- 
stawiona wobec konieczności udziele- 
nia w dniu 4 kwietnia ścisłej odpo- 
wiedzi. A 
Nowy ustrój w Hiszpanii. 


Barcelona. (PAT). Ogłoszony 
tu komunikat Primo de Rivery prze- 
widuje wprowadzenie nowego ustroju 
na podstawie nowej konstytucji, która 
będzie poddana pod głosowanie ludo- 
wę. Parlament będzie wybrany zgo- 
dnie z tą nową konstytucją i ustawami 
uzupełniającemi. Określi on moment, 
w którym rząd ulegnie zmianom. 


OGŁOSZENIA 


oblicza się na wiersze milimetrowe. — Wiersz mitme- 
trowy kosztuje 15 groszy. — Wiersz reklamowy 60 gr. 
REDAKCJA i EKSPEDYCJA- 
znajduje się w Katowicach, ul, św. Stanisława 4. 


Rok 28 


Polski bilans 
handlowy. 


Bierne saldo polskiego bilansu han- 
dlowego za luty b. r. wynosiło 97,5 
mili. zł, czyli o 21,3 mili. zł. więcej, 
aniżeli w miesiącu poprzednim. . Na- 


ogół należy stwierdzić, że bilans han- ' 


dlowy w ciągu ostatnich trzech mie- 
sięcy uległ znacznemu pogorszeniu. 

W dziedzinie przywozu zmniejszył 
się przywóz materiałów i wyrobów 
metalowych, produktów zwierzęcych, 
materjałów i przetworów włóknistych, 
maszyn i aparatów, wreszcie nieznacz- 
nie został zmniejszony przywóz pro- 
duktów spożywczych i roślinnych; 
oraz materjałów budowlanych i wyro- 
b ceramicznych. 

eśli chodzi o wywóz, to w dziedzi- 


nie rolnictwa utrzymał się on w lutym 
w granicach poprzedniego miesiąca: 


wywieźliśmy mniej więcej tę samą 
ilość pszenicy co w styczniu, obrót in- 
nemi zbożami również nie wykazał 
większych zmian. Wyjątek stanowi 


jęczmień, którego eksport wzrósł, dość: 


poważnie. 5 

Natomiast rozwijał się pomyślnie 
zbyt grochu, a zwłaszcza fasoli, której 
ostatnie już zapasy sprzedawano głó- 
wnie na rynki zagraniczne. Przyczy- 
ną korzystnych warunków zbytu fa- 
soli jest jej nieurodzaj w Europie, któ- 
rego następstwem jest znaczna Zwy- 
żka cen zagranicą. 

Dotkliwe zimna przyczyniły się też 
do znacznego spadku eksportu naszeł 
nierogacizny. Również eksport jaj 
spadł do minimalnych rozmiarów . mi- 
mo, że zagraniczna konjunktura na 
jaja była bardzo korzystna. 

Przechodząc do eksportu w dzie- 
dzinie górnictwa, należy stwierdzić, że 
eksport węgla, z powodu trudności 
transportowych na kolejach, jak ró- 
wnież niemożności normalnego prze- 
ładunku w portach i ekspedycji okrę- 
tów, obniżył się prawie o 40% w sto- 
sunku do poprzedniego miesiąca. 

Również w porównaniu z lutym 
1928 r. spadek wywozu jest bardzo 
znaczny, gdyż wynosi prawie 
wywiezionych w tym miesiącu ilości. 

Największy spadek wykazuje wy- 
wóz na rynki północne, na które wy- 
słano w lutym tylko 188.000 tonn, czyli 
zaledwie 40% ilości z poprzedniego 
miesiąca. Z tych powodów obniżył 
się również przeładunek węgla w por- 
tach polskich z rekordowej liczby 642 
tys. ton w styczniu, do 266.000 tonn w 
lutym. 

Jeszcze gorzej przedstawia się spra- 
wa eksportu wytworów przemysło- 
wych. Tak naprzykład wywóz w 
dziedzinie soli potasowych został zu- 
pełnie przerwany, zaś eksport maszyn 
rolniczych na najbliższe rynki (Rumu- 
nia, Turcja, kraje Bałtyckie), który już 


przedtem był nieznaczny, ostatnio 
prawie zupełnie ustał. 
Co się tyczy drzewa i wyrobów 


drzewnych, to rynek zagraniczny Wy- 
kazywał wielką wstrzemięźliwość w 
nabywaniu materjału drzewnego. 

szczególności zawiódł rynek niemie- 
cki, na którym po zawarciu prowizo- 
rium drzewnego z Rzeszą pokładane 
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wielkie nadzieje. Okazało się bowiem, 
że poziom cen drzewa w Niemczech 
jest stosunkowo niższy niż w Polsce. 

Wreszcie warunki zagranicznej 
sprzedaży cukru były nadal niepo- 
myślne z powodu utrzymującej się de- 
presii cen cukrowych. wywołanej głó- 
wnie nadprodukcią cukru kubańskiego. 


Zupełnie zrozumiałą jest rzeczą, że: 


do tak znacznego pogorszenia się na- 
szego bilansu handlowego przyczyni- 
ły się niebywale silne mrozy i zwią- 
zane z nimi utrudnienia komunikacyi- 
ne. Pomimo to jednak trudno nie po- 
ruszać sprawy, stale u nas aktualnej, 
a mianowicie brak odpowiedniej orga- 
nizacji eksportu, zwłaszcza w dziedzi- 
nie wywozu produktów rolnych. Po- 
mijając już kwestię pośrednictwa ob- 
cego, należy podkreślić, że nasze wy- 
twory rolne. przeznaczone dla wywo- 
zu, sortowane Są nie na miejscu, lecz 
przeważnie zagranicą i lepsze gatunki 
idą pod marką obcą, a gorszym daje 


"się markę polską, psując nam w ten 


sposób opinię na światowych rynkach 
zbytu. Tak naprzykład. w Hamburgu 


Przegląd polityczny 


Zbrojenia narodowej demokracji. 


Gdy narodowa demokracja widzia- 
ła, że zwłaszcza po przewrocie majo- 
wym zaczyna tracić coraz bardziej 
zwolenników w społeczeństwie, wpa- 
dła na ulubiony przez siebie pomysł 
zakładania nowych organizacji ò innej 
nazwie, aby tym sposobem łapać ła- 
twowiernych i założyła tak zwany 
Obóz Wielkiei Polski — przezwany 
krótko Obwiepol. Miało to być 
rodzaju dyktatury faszystowskiei. 
dział małopolski tei organizacji 
knął rząd swego czasu za działalność 
przeciwrządową. W tej sprawie wnie- 
Śli posłowie endeccy interpelacię w 
sejmie. Obecnie minister spraw we- 
wnętrznych, gen. Składkowski nade- 
słał do sejmu odpowiedź na tę inter- 
pelację. «Twierdzi on, że rozwiązanie 
oddziału we wschodniej Małopolsce 
nastąpiło dlatego, iż prowadził on ro- 
botę konspiracyjną, zakrojoną na sze- 
roką skalę, zwłaszcza wśród młodzie- 
ży i woiska. 

Akcja ta miała na celu nietylko ura- 
bianie w społeczeństwie nieprzychy|- 


zam- 
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nego nastroju do rządu przez szerze- * 


nie kłamliwych wiadomości, mogą- 
cych zagrażać bezpieczeństwu pu- 
blicznemu i szkałowaniu osób, będą- 
cych w rządzie, za pomocą ulotek, w 
których podawano fakta niezgodne z 
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do niedawna jeszcze chłodnie i składy 
zajmowały się niemal wyłącznie sor- 
towaniem i chłodzeniem polskich jaj, 
zarabiając na tem około 200 mili. zł. 
rocznie. To też dzisiejszy stan rzeczy 
winien być jaknajprędzei zastąpiony 
przez racjonalne zorganizowanie eks- 
portu produktów rolnych. 

W dziedzinie górnictwa i przemy- 
słu sprawa eksportu przedstawia się 
nieco lepiej, iakkolwiek pozostawia ona 
dużo do życzenia. To też ze wszech- 
miar godna jest uwagi działalność 
Międzyministerialnej Komisji Popie- 
rania Eksportu, która niedawno temu 
powołana została do życia uchwałą 
Komitetu Ekonomicznego Ministrów. 
Tylko bowiem przy pomocy celowej i 
rozgałęzionej akcji, prowadzonej z je- 
dnei strony przez czynniki miarodajne, 
z drugiej zaś strony przez samo spo- 
łeczeństwo. można doprowadzić do 
zmniejszenia naszego bilansu handlo- 
wego, co staje się w chwili obecnej — 
ze względu na pogarszający się stan 
gospodarczy kraju — zagadnieniem do- 
niosłei wagi. 


prawdą, ale również tworzenie włas- 
nych zorganizowanych kadr zbroj- 
nych. Do tei nielegalnej pracy starał 
się Obóz Wielkiej Polski wciągnąć oso- 
by wojskowe i to tak oficerów, jak i 
żołnierzy czynnej służby, jak i człon- 
ków Zw. oficerów rezerwy i Związku 
podoficerów. Kadry zbrojne miały być 
użyte do wystąpień antyrządowych, 
na wypadek, gdyby poczynania rządu 
nie szły po linii zamierzeń Obozu 
Wielkiej Polski. 

Tei akcii nielegalnej czynniki rzą- 
dowe nie mogły się przypatrywać bez- 
czynnie. 


Walka z niemoralnością publiczną 
w Niemczech. 


Sejm pruski przyjął wniosek niemiec- 
ko-narodowych, poparty przez centrum 
i partię gospodarczą, a zwracający się 
przeciwko zalewowi życia publicznego 
przez erotyczne czasopisma i książki, wy- 
stawiane w kioskach, w miejscach sprze- 
daży gazet, na dworcach kolejowych i 
w księgarniach, oraz przez plakaty na 
słupach ogłoszeniowych. Przyjęto rów- 
nież projekt współdziałania z rządem 
Rzeszy, celem wydania ustawy skiero- 
wanej przeciwko  wybuiałościon: ero- 
tycznym w życiu teatralnem, zwłaszcza 
wielkich miast. s 
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znaki ochronne prawdziwego Mydła Schicht, 
są symbolem i gwarancją czystości idobroci! 
Chronią bieliznę i ręce! 

Nie pozwólcie się namówić do kupna innego 
mydła, jako „tak samo dobrego”! 
Pozostańcie przy mydle, które od dzie- 
siątków lat uznane zostało jako najlepsze 
przez wszystkie przezorne gospodynie. 


Reformy w Jugosławii. 


Pod przewodnictwem króla Ale- 
ksandra odbyła się rada ministerjalna, 
na której prezydent ministrów Żivko- 
wicz przedłożył swój projekt reform. 
Ustawa o naiwyższym zarządzie pań- 
stwa jest już wypracowana. W myśl 
tej ustawy administracja ma być uzgo- 
dniona we wszystkich częściach pań- 
stwa. Liczba ministerstw zostanie ob- 
niżona z 18 na 13. Projektowany jest 
też podział państwa na prowincje. Co 
się tyczy finansów przewidziane są w 
programie rządowym zarządzenia ce- 
lem stabilizacji kursu dinara, która ma 
nastąpić na podstawie ostatniego kur- 
su. Projektowana jest rewizja taryf 
celnych przez założenie państwowego 
instytutu eksportowego. 

W polityce wewnętrznej rząd bę- 
dzie dążył do uwolnienia się od wszel- 
kich wpływów politycznych, a oprze 
dobór ludzi na zasadzie kwalifikacyj 

i zawodowych. Polityka ta czuwać bę- 
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Nierozłączne 
| Jeleń i Schicht 


dzie nad ścisłem i sprawiedliwem sto- 
sowaniem ustaw, utrzymaniem spo- 


koju i ładu w całym kraju, nad bezpie- 
| czeństwem osób i mienia i wreszcie 
nad zasadniczą zmianą i ulepszeniem 
administracii ogólnej. 


Uczciwość bolszewicka. 

Na wniosek komisarjatu ludowego 
do spraw zagranicznych i komisariatu 
handlu odwołano ze Stanów Zjedno- 
czonych reprezentanta handlowego 
Rosii w New Yorku, Brona. Oskarżo- 
ny jest on o zawarcie szeregu tranz- 
akcyj, w wyniku których skarb rosyj- 
ski poniósł poważne straty. Bron 
oskarżany jest nawet o roztrwonienie 
pieniędzy rządowych. W związku 
z tem w dniach najbliższych wyjeżdża 
do New-Yorku dla dokonania rewizji 
specjalna komisja. 


piającą jasność. 


Krzyki ustąpiły miejsca przeraźliwym 


ALEKSANDER KORNEL DOBROWOLSKI. 


POŚCIG. 


POWIEŚĆ SENSACYJNA. 


Dreh (Ciąg dalszy). 


— Zapomniałem zupełnie o naszym redaktorze — 
mówił Barcz do Szabelskiego. — Przyrzekłem mu. że 
weźmiemy go na wyprawę i nawet poleciłem komuś 
zawiadomić go, ale nie wiem, czy to uczyniono. 

— Tak proszę pana. Ja sam telefonowałem do do- 
mu lekarza, jak pan polecił — odezwał się jeden z Wy- 
wiadowców. — Pan Nartowski oświadczył, że natych- 
miast wychodzi, lecz czekałem na niego napróżno przez 
cały kwadrans. Widocznie coś zaszło, że się spóźnił, 
ale co, tego nie wiem, bo musiałem się spieszyć, żeby 
panów dogonić. 

— Niech się pan nie martwi o redaktora — wtrą- 

cii ze śmiechem Szabelski. — On w międzyczasie zmie- 
nił plan i urządził sobie inną wyprawę. Kiedy odwo- 
ziten do szpitala pana Sikorskiego, spotkałem pana 
Nartowskiego, prowadzącego pod ramię jakąś zgrabną 
dziewczynę. Gdy zaś jechałem zpowrotem, znów go 
zobaczyłem na ulicy, ale samego. Zauważył mnie i 
kiwał ręką, więc. zatrzymałem się ii 'porozmawialiśmy 
z dziesięć minut. Otóż redaktor z ważną miną opowia- 
dał mi, że jest na właściwym tropie zbrodniarza i to 
właśnie przez ową niewiastę, która Miata mu udzielić 
rewelacyjnych szczegółów w sprawie miejsca ukrycia 
bandyty. Pytał mię nawet, czy nie mam przy sobie 
kajdanek. gdyż obiecywał sobie, że w ten sposób po- 
trafi zejść swą ofiarę, że zdoła ją sam skuć i oddać 
w ręce sprawiedliwości. Mówi. że będzie na nas cze- 
kał w hotelu Kopalnianym, gdzie zamieszkał. Roz- 


nowe musieliśmy przerwać, bo z domu wyszła właśnie 
I 
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panienka od rewelacyi i redaktor prędko pożegnał się 
ze mną. 

Szabelski śmiał się cicho, lecz naraz śmiech zamarł 
mu na ustach. Zdala rozległ się przytłumiony huk, 
który echem rozszedł się po wszystkich korytarzach. 


Jednak inżynier Szymański uspokoił ich, 
w odległej sztolni rozsadzają blok węglowy. 

— Gdyby to miało miejsce bliżej, huk nie byłby 
tak przygłuszony — tłumaczył. . 

Górnicy wrócili po przejściu pierwszych odzałęzień 
krużganków i jakiś czas szli wszyscy razem. Ogłu- 
szający hurgot podziemnego pociągu, naładowanego 
węglem, zgłuszył wszelkie rozmowy. Gromadka ludzi 
rozbiegła się, przywierając ciałami do ścian korytarza 
i dopiero. gdy podzwaniająca przeraźliwie koleika prze- 
sunęła się obok nich, poszli dalej. 

— Tutaj zaczyna się odzałęzienie, które prowadzi 
do kopalni „Piotr“ i „Paweł“, — rzekł w pewrem miej- 
scu Szymański. — Możebyśmy zostawili u wejścia do 
innych sztolni po dwóch ludzi, a sami poszli w tę 
stronę? 

— Nie mam nic przeciw temu — zgodził się Barcz. 

Więc ustawiwszy u wejścia do innych sztolni stra- 
że, skierowali się w prawo, zachowując poprzedni po- 
rządek. Dla ostrożności postępowali już teraz w mil- 
czeniu, starając się czynić jak najmniej hałasu. 

Gdy górnik, idący na czele pochodu, był odda- 
lony od jego końca o jakie dwieście kroków. rozległ się 
z tamtej strony ostry krzyk ludzki, powtórzony zaraz 
przez kbgoś innego. Gromadka ludzi przyśpieszyła 
kroku lecz w tej chwili. niby ostre uderzenie kiiem, 
przeciął powietrze odgłos strzału z browninga. 

Krzyk ludzki zcichł nagle. Rozległ się tupot po- 
deszew, podawany przeciągłem ehcem przez Ściany 
sztolni. Zrobił się wrzask okropny, który iednak za- 
głuszył niespodziewany huk, poprzedzony przez ośle- 


że to 


jękom. Na przodzie pogasły Światła lamp i te ięki, 
wychodzące z ciemnej czeluści, robiły zdala niesamo- 
wite wrażenie. 

Wraz z innymi pobiegł ku miejscu, w którem roze- 
grała się tajemnicza scena, również i Barcz z towarzy- 
Szami. Potykając się o niezupełnie uporządkowany 
podkład sztolni, pędzili wprzód, oświetlając sobie dro- 
gę trzymanemi w rękach lampkami górniczemi. 

Gdy dobiegli do miejsca, gdzie było źródło ięków, 
oczom ich przedstawił się grozę budzący widok. Na 
środku krużganka leżało kilka skłębionych ciał ludz- 
kich, okropnie poszarpanych. Ogromne plamy krwi 
na ubraniach, potarganych i odsłaniających beznadziei- 
ne kalectwo, wydawały z siebie specyficzną, słodkawo 
nudną woń. Drgało to wszystko, dając, iękami znaki 
ogromnego cierpienia ludzi, rozdartych wybuchem na- 
boju. 

Barcz wysłał natychmiast jednego z ludzi po po- 
moc lekarska, sam zaś wraz z inżynierem Szymańskim 
zaczął szukać przyczyny wybuchu. 

— Albo któryś z nich miał przy sobie nabój, który 
przez nieostrożne obchodzenie się z lampą eksplodo- 
wał, albo też tamten człowiek spowodował wybuch 
mówił Szymański. — Tylko nie rozumię, w iaki sposób 
mógł sobie z tem poradzić nie posiadając aparatu elek- 
trycznego? 

Barcz uniósł wgórę swą lampę i dokładnie obei- 
rzał Ściany dokoła miejsca wybuchu. 

— Jest wytłumaczenie. Widzi pan — rzekł na 
przewodzie elektrycznym, dostarczającym prądu lam- 
pom w chodnikach. wiszą dwa druty. Mam wrażenie, 
-e zbrodniarz zaczepił poprostu dwa końce drutów. 
zwieszających się od naboju o ten przewód i w ten spo- 
sób spowodował wybuch. Nie było mu zbyt trudno 
ujść, bo uczynił to na zakręcie i byt osłoniony tym oto 
filarem. (Ciąg dalszy nastąpi). 


— Z powodu niedopatrzenia ur, 75 
(świąteczny) „Katolika Polskiego”, „Gór- 
noślązaka”* i „Gońca Śląskiego“ datowa- 
ny został na niedzielę, dnia 31 marca 1929 
roku a nie na sobotę 30 marca, co niniej- 
szem prostujemy. 


— Następny numer gazety naszej wyi- 
dzie we wtorek z datą środową © zwy- 
kłym czasie. 


— Obniżenie opłat za paszporty 
zagraniczne. W ministerstwie skarbu 
istnieje zamiar obniżenia opłaty za 
paszporty zagraniczne z 250 na 125 zł. 
W tej sprawie następuje porozumienie 
z ministerstwem spraw wewnętrznych 


towane są już plakaty. które będą roz- +» 


mieszczone w miejscach widocznych 
w związku z tegorocznym poborem 
rocznika 1908. Poza poborowymi rocz- 
nika 1908. będą wezwani do poboru 
ci ze starszych roczników. którzy ko- 
rzystają z odroczenia z powodu słabe- 
go zdrowia. Urodzeni w r. 1906, któ- 
rzy przy obecnym poborze staną po- 
raz trzeci. jako korzystający z odro- 
czenia o ile zostaną uznani niezupełnie 
za zdrowych będą zaliczeni do katego- 
rii nadliczbowych i przeniesieni do re- 
zerwy, z chwilą całkowitego zwolnie- 
nia rocznika 1906. 

W roku obecnym zastosowaną zo- 
stanie nowa procedura wobec uchyla- 
iących się od służby wojskowej. 
komisii poboroweji urzędować będzie 
dzielnicowy z zawezwanej w danym 
dniu dzielnicy. który odnotowywać bę- 
dzie na odnośnym spisie nazwiska 
tych poborowych. którzy do poboru 
nie stawili się w przepisanym termi- 
nie. Następnego dnia takie osoby bę- 
dą aresztowane i przymusowo ściąga- 
ne przed komisję lekarsko-poborową. 


Ałoiewództwe ślaskie. 


* Jarmarki w województwie Śląskiem 
w miesiącu kwietniu 1929 r. Katowi- 
ce: 9 kwietnia bydło i konie. Królew- 
ska Huta: 18 kwietnia konie, 20 kwie- 
tnia kramarska i na bydło. Lubliniec: 
9 kwietnia kramarski i na bydło. Miko- 
łów: 3 kwietnia bydło i konie, 4 kwie- 
tnia kramarski. Pszczyna: 10 kwie- 
tnia konie, źrebięta i kozy; 11 kwietnia 
kramarski. Rybnik: 23 kwietnia ko- 
nie, bydło. źrebięta, owce. Świrie i kra- 
marski. Wodzisław: 16 kwietnia by- 
dło i konie: 17 kwietnia kramarski. Ża- 
"ry: 17 kwietnia świnie, owce i konie. 


* Zapowiedź podwyżki cen weęgia. 
Według doniesienia prasy hurtownicy 
węglowi w Polsce przypuszczają. że 
od 1 kwietnia br. kopalnie podwyższą 
ceny od 1 do 3 złotych na tonie w za- 
leżności od asortymentu, a to wskutek 
podwyżki płac udzielonej górnikom w 
wysokości od 5 do 8 procent. 


Z Kałowickiedo. 


— (Plaga szczurów). Dyrekcia 
Policji w Katowicach stwierdza, że w re- 
alnościach na całym obszarze powiatu 
Katowice - Wieś pojawiło się mnóstwo 
szczurów, co zagraża zdrowiu publiczne- 
mu. Wobec tego zarządza się ogólne tę- 
pienie szczurów. Wszyscy właściciele 
domów względnie ich zastępcy t. j. za- 
rządcy czyli dozorcy domów, we wszyst- 
kich miejscowościach powiatu Kato- 
wice-Wieś obowiązani są 

w dniach 10 i 17 kwietnia 1929 r. 
w ich realnościach na odpowiedniem, dla 
zwierząt domowych niedostępnem miej- 
Merr e O 
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Przy zwapnieniu naczyń krwionoś- 
nych mózgu i serca, używając codziennie 
małą ilość naturalnej wody gorzkiej Fran- 
ciszka Józefa osiąga się łatwe wypróż- 
nienie. Wybitni proiesorzy — kierownicy 
klinik chorób wewnętrznych nawet u lu- 
dzi z. porażeńiem połowy ciała, osiągnęli 
za pomocą wody Franciszka Józefa do- 
skonały skutek -w funkciach trawienia. 


Żądać w aptekach. 
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scu wyłożyć truciznę na szczury, którą 
nabyć można w aptekach i drogerjach. 
Pozwolenia do nabycia tej trucizny wy- 
stawi właściwy Komisarjat lub Posteru- 
nek Policji Wojęwódzkiej. 

Winni niestosowania do powyższego 
zarządzenia, którego wykonanie kontro- 
lowane będzie przez organa policyjne, ka- 
rani będą grzywną do 150.— zł lub karą 
aresztu. 


z Rybnickiego. 


Kokoszyce w Rybnickiem. (R e ko- 
lekcje). W domu rekolekcyjąym w 
Kokoszycach odbędą się następujące 
kursa rekolekcyjńe: od 28 kwietnia do 
2 maja dla panien; od 4 do 8 maja dla 
panien z inteligencii; od 11 do 15 maja 
dla panów z inteligencii; od 25 do 29 
maja dla Sodalicii Mari. S. S. Urszu- 
lanek; od 10 do 14 czerwca dla kon- 
greganistek. — Dla księży: pierwszy 
kurs od 1 do 5 lipca dla księży kate- 
chetów; drugi kurs dla księży od 26 
do 30 sierpnia; trzeci kurs od 23 do 27 
września; czwarty kurs od 21 do 25 
października. Zgłoszenia należy 
nadsyłać pod adresem: Księżówka Ślą- 
ska, Kokoszyce pod Wodzisławiem, 
albo: Zakład Misyjny, Rybnik. 


Z Tarnmosórskiego. 


Radzionków w Tarnogórskiem. (Ko- 
respondencia). W ostatnim czasie 
mieliśmy trudności z urządzaniem zebrań 
z powodu braku odpowiedniej sali, ponie- 
waż p Letocha, właściciel naiwiększei 
sali w naszej miejscowości, odnawiał 
wszystkie swoje lokale. Roboty malar- 
skie i inne są już ukończone i możemy 
już zamawiać salę na zebrania. Zazna- 
czyć wypada, że p. Letocha jest jedynym 
karczmarzem, który oddaje swoją salę na 
zebrania zupełnie bezpłatnie. 

Inwalid. 


Niesprawiedliwy wyrok. 


Jak donosiliśmy, wyrok komisji po- 
jednawczej i arbitrażowej, przyznają- 
cy 5% podwyżki zarobków w przemy- 
śle górniczym. został przez ministra 
pracy i opieki społecznej zatwier- 
dzony. È 

Wyrok ten wywołał wśród warstw 
pracujących wielkie rozgoryczenie. 
Robotnik śląski okazał w czasie nie- 
opatrznie wszczętej akcji strejkowej w 
lutym przez Zespół pracy, że ma wy- 
soko rozwinięte poczucie obowiązków 
wzgłędem państwa. Na apel ze strony 
czynników rządowych zaniechał wal- 
ki o swe słuszne prawa ufając, że 
rząd potrafi znaleść środki, by zmusić 
pracodawców do ustępstw. Tymcza- 
sem w nagrodę za swe wysoce oby- 
watelskie stanowisko rząd przyznaje 
robotnikowi zaledwie  5-procentową 
podwyżkę. 

Wskazywaliśmy na to, że przemy- 
słowcy rozmaitemi drogi zabiegają u 
rządu. aby wytworzyć dla siebie, a 
właściwie dla swych interesów. przy- 
chylny nastrój. Ich przedstawiciele z 
dr. Przybylskim, zastępcą dra Geisen- 
heimera na czele. wstąpili do bloku 
rządowego. wspierają finansowo  nie- 
które poczynania rządu i wpływami 
swymi starają się o poparcie u miaro- 
dajnych czynników. W tej sytuacji 
walka pracowników o poprawę bytu 
jest niezwykle trudną. Pomimoto mo- 
žna było oczekiwać, że wojewoda dr. 
Grażyński, znający dokładnie niesły- 
chanie ciężkie położenie górników, 
zdoła przekonać Warszawę. o koniecz- 
ności takiej podwyżki. która ulżyłaby 
choć w części smutnej doli robotnika. 

Wyrok sądu arbitrażowego i 5-pro- 
centowa podwyżka — jest tak nędzną 
koncesją, że równa się ona odrzuceniu 
żądań robotników. Jeśli ten zawód. 
iaki spotkał robotnika, doprowadzi go 
do kroków, które będą bardzo szkodli- 
we dla gospodarki państwowej, to 
nikt robotnikowi Śląskiemu winy nie 
będzie mógł przypisać. Mamy nadzie- 
ię, że władze nasze znaida środki po- 


„ wysyła Wydawnictwo 


02 egzaminów ire- 
petycyj można bez 
pomocy korepetytora 
być dobrze przysposo- 
bionym, używając pod- 
ręczników, ułatwiają- 
cych naukę, Wydaw- 
nictwa Wajnera. Kata- 
log z książką gratisową 


„Pomoc Szkolna* Waj- 
nera, Warszawa, Bie- 
lańska 5/62. 
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dla sprze- 
Lastępcy daży Dola- 
rówek i Premjówek na 
raty znajdą stałe i in- 
tratne zajęcie na bardzo 
korzystnych warunkach. 
Zdolni zastępcy mają 
zapewniony dochód — 
około zł. 2000 mie- 
sięcznie  Małapolska 
KasakKredytowa Lwów, 
ul. Małeckiego 2. 


skromnienia w ostatniej chwili 


chci- 
wości pracodawców i zrewidują swe 


stanowiska. Interes państwa bowiem 
wymaga, by panowały normalne sto- 
sunki w tak ważnej dla naszego życia 
dziedzinie, jak górnośląski 
węglowy. 


Ze Śląska Opoiskiego. 


Z Bytomskiego. 

W urzędzie policji kryminalnej w By- 
tomiu zgłoszono w ostatnich dniach zagi- 
nięcie trzech osób, mianowicie: 22-letniej 
niezamężnei Gertrudy Bronzel z Byto- 
mia, 33-letniej Anieli Wesołej i mechanika 
Pawła Fistera z Lipin. 

z * 

Przy pracach w ogrodzie szkoły w 
Wieszowie znalazł granat ręczny. uczeń 
Grita. Wskutek niestróżnego obchodzenia 
się granat wybuchł. Chłopiec został stra- 
sznie okaleczony na całem ciele. Urwa- 
ło mu lewą rękę. prawa została. znie- 
kształcona: także na głowie stwierdzono 
rany.  Nieszczęślilwego odstawiono do 
lecznicy  knapszatfowei w Rokitnicy, 
gdzie przeprowadzono operację. Stan 
chłopca jest beznadzieiny. Dotychczas 
nie stwierdzono, w jaki sposób dostał się 
granat do ogrodu szkolnego. 

* 

W poniedziałek po południu odbył się 
w Bytomiu pogrzeb pewnego samobóicy. 
Niespodzianie zjawili się w pochodzie po- 
grzebowym liczni komuniści, którzy roz- 
winęli czerwony sztandar i z muzyką ru- 
szyli na cmentarz. Policia. ustawiona 
przed bramą cmentarza, zażądała zwinię- 
cia sztandaru, zdięcia czerwonej wstęgi z 
wieńca oraz zabroniła jakichbądź prze- 
mówień. Komuniści pozornie zgodzili się 
na wszystko, lecz w tei chwili rzucili się 
na policiantów. którzy byli zmuszeni się 
cofnąć. Następnie wyważyli bramę i ła- 
wą wpadli na emenutarz, gdzie odśpiewali 
międzynarodówkę. Główni sprawcy na- 
padu na cmentarz odpowiadać będą przed 
sądem. 


Z Zabrskiego. 
Większy sąd ławniczy w Zabrzu ska- 
zał robotnika Ryszarda Oczka z Zabrza 
na 3 lata więzienia za napad na ulicy i 
rabunek. Zasądzony był iuż przedtem kil- 
kakrotnie karany. 
* 

Na ulicy Stawowei w Zabrzu przeje- 
chana została przez rowerzystę pewna 
60-letnia staruszka. wracająca z kościoła. 
Nieszczęśliwa została odrzucona kilka 


Corocznie idą na to 4—6 ; 
złotych zagranicę, a w śą 


nów 
jest 166000 głodnych bezrobotnyc 
Zwodzone krzykliwą reklamą, że s 
liczne gospodynie domu zagraniczne 
środki do prania, których cena wsku- 
„tek wysokich ceł, kosztów reklamy 
i opakowania jest zbyt wygórowana: 
a przecież nie otrzymają nic innego, 
jak zwyczajne mydło w innej formie. 


często nawet mieszane z sodą itd. 


Oszczędzajcie swe pieniądze, 
rż: ka, Sigrar. 
niezliczonyc. oświadczonych gos- 
podyń domu i żądajcie jedynie ję s 

czyste, dobre i tanie mydło „Kołłon- 

tay z pralką” (subtelnie perfumowane 
i zawierające glicerynę)! 
zaoszczędzicie 
zbyteczne cło i opakowanie, a mimo 
to otrzymacie towar daleko lepszy 
po cenie znacznie niższej i temsamem 

pomożecie bezrobotnym. 


Złoty medal na Wystawie w Katowicach 1927. 
twórca: Eryk A. Kollontay, Fabryka chemiczna Katowice — Brynów. 


przemysł 


Sza- 
Idźcie za przykładem 


Wówczas 
sobie pieniądze za 


Jedyny wy- 


metrów i okaleczyła się ciężko w głowę. 
Rowerzysta zbiegł niepoznany. 


* 


Zrzuciło garnek z wrzącem mlekiem 
dwuletnie dziecko rodziny K., zamieszka- 
łej w Zabrzu przy ulicy Sośnickiej. Ma- 
leństwo poparzyło się tak niebezpiecznie, 
że zmarło wskutek tychże poparzeń. 


Z Gliwickiego. 

W godzinach rannych włamali się zło- 
dzieje do biura pewnego przedsiębiorstwa 
w Gliwicach i skradli 400 marek gotówki 
oraz większą ilość znaczków pocztowych. 

* 

W Gliwicach na szosie prowadzącej 
do Sośnicowice (Miasteczko) przejechany 
i zabity został przez samochód osobowy 
pewien 7-letni chłopiec. Kierownika sa- 
mochodu aresztowano. 


Program radiowy. 


Niedziela, 31 marca 1929 r. 

Katowice, fala 416.1: 9.00 Nabożeństwo z katedry 
św. Piotra i Pawła w Katowicach, Mszę Św. 
celebruje ks. biskup Lisiecki. Kazanie wygłosi 
ks. Kasperlik. — 11.56 Sygnał czasu, hejnał. — 
15.25 Komunikat z Warszawy. — 15.30 Odczyt 
z Warszawy. — 15.50. Odczyt: „Handel między- 
narodowy a owady szkodliwe“. — 16.10 Ogrod- 
nik śląski. — 16.30 Słuchowisko z Krakowa dla 
dzieci i młodzieży. — 17.00 Słuchowisko z udzia- 
łem Mieczysława Gawła. — 17.30 Słuchowisko 
z Krakowa „Zagłoba na weselu“. — 18.40 Mu- 


zyka z Poznania. — 19.00 Słuchowisko z Wilna. 


20.00 Koncert z Poznania i „Dzień Zmartwych- 
wstania". — 22.00 Sport. 


Poniedziałek, 1 kwietnia 1929 r. 

Katowice, fala 416.1: 10.15 Nabożeństwo z klasz- 
toru OO. Franciszkanów w Panewniku. — 11.56 
Sygnał czasu, hejnał. — 12.10 Koncert. — 14.00 
Odczyty rolnicze z Warszawy. — 14.40 Odczyt 
z Warszawy. — 15.00 Komunikat z Warszawy. — 
15.15 Koncert z Warszawy. — 17.30 Słuchowisko 
z Warszawy dla dzieci. — 18.30 „Karlik z Ko- 
cyndra mówi o wszystkiem*. — 19.00 Rozmaito- 
ści. — 19.30 Program wesoły z Warszawy. — 

| 20.00 Audycja zbiorowa 5-ciu stacyj polskich: 
Godz. 20.00 Warszawa, 20.30 Katowice, 21.00 Kra- 

- ków, 21.30 Poznań, 22.00 Wilno. — 22.30 Trans- 
misja z Włoch. j 


Wtorek, 2 kwietnia 1929 r. 

Katowice, fala 416.1: 11.56 Sygnał czasu, hejnał. — 
12.10 Płyty gramofonowe. — 13.00 Komunikat 
rolniczy z Warszawy. 15.45 Komunikaty Zwią- 
zków Gospodarczych. — 16.00 Płyty gramofono- 


we. — 16.15 Słuchowisko z Warszawy dla dzieci. 
16.45 Płyty gramofonowe. — 17.00 Odczyt z Kra- 
kowa: „O obrzędach wielkanocnych“. — 17.25 


Odczyt p. t. „Wilno“. — 17.55 Koncert z War- 
szawy. — 18.35 Słuchowisko z Warszawy. — 
18.50 Rozmaitości. — 19.10 Komunikat harcerski. 
19.20 Hiumoreska: „Śrnirgust*. — 19.45 Odczyt 
z cyklu: „Ustawodawstwo polskie”. — 20.10 
Utwory poetyckie. — 20.30 Koncert międzynaro- 
dowy. — 22.00 Komunikaty z Warszawy. — 22.30 
Odczyt w ięzyku francuskim. 
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kwietnaia po południu o godz, 2.30 plac 
Mśkołowski nr. 2. 


Amerykanie 


Sprawy towarzystw. 


Narodowa Organizacia Kobiet zwraca 
się z uprzeimą prośbą do swych szy | 


Krótko-zwięzłowato. 


Jeden z uczonych czeskich, profesor 
Rużicka, połeca częste picie wody mor- 
skiej iako bardzo zdrowej. 


kin i do swych oddziałów, by wzięły 
udział 'w pogrzebie Ś. p. dr. Józefa Rost- 
ka naczelnika W. Z. P. — Zbiórka przy 
sztandarze N. 'e wtorek dnia 2-go 
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Kto chce zaoszczędzić czasu, pracy i pieniędzy 


Górnośląska Centrala Gazowa, Wielkie Hajduki - Tel. 168 i 179 


Oddziął w Katowicach, ul. Wojewódzka (gazownia) - Tel. 2407 - Sprzedaż i wystawa, Katowice, ul, Pocztowa 10 - Tel, 2249 


W wake o Zdrowe nerwy | zdolność do pr 


zamierzają . przepro- 
wadzić poprzez Nikaraguę nowy ka- 
nał dla okrętów wielkich celem połą- 
czenia Oceanu Atlantyckiego ze Spo- 
kojnym, bo kanał panamski może się 
niebawem okazać za małym. 


Swoją 


drogą i ten ma być rozszerzony. 


Masoństwo czyli wolnomularstwo 
powstało w Anglii i w roku 1717 po 
raz pierwszy dało się poznać innym 
krajom. 

Z R E ES ES E RE es 
OCE ZE EC OE ee 
Nakładem i czcionkami firmy „Katolik“, spółka wy- 


Za redakcję odpowiedzialnv: Franciszek Godula 


w Król. Hucię. 


| dawnicza z ogr. odp. w Bytomiu, Śląsk Opolski. — 


niechaj używa do pieczenia, kąpieli, prasowania i gotowania 


viko GAZ! 


LLL LLLLLLLLLLLLLL 

Jakie są korzyści gazu? 
1. Uzbytecznia żmudne, niewygodne wzniecanie ognia. 
2. Uzbytecznia gromadzenie zapasów i noszenia węgla. 
3. Nie powoduje kurzu, ani popiołu, ani dymu i sadzy. 
4. Nie wytwarza nieznośnego upału w kuchni. 


5. O każdej porze dnia i nocy jest gotowy do użytku. 
6. Daje się łatwo regulować, zatem zaoszczędza paliwa. 


dostarcza i instaluje: 


W jaki sposób pozbędę się 
nerwowości? 


Smutne to pytanie, jak ciężkie westchnienie wyrywa się z piersi 
tysięcy i tysięcy ludzi. Istotnie choroby nerwowe stanowią nai- 
powszechniejszą formę cierpienia kulturalnej ludzkości. Słabość i 
podraźnienie nerwów występują coraz to częściej, a wałka o byt 
i mienie staje się coraz trudniejsza i zaciętsza. Objawy chorób 
nerwowych są najróżnorodniejsze. Zwykły ból głowy, zarówno jak 
okropny ból części głowy i całej czaszki, osłabienie pamięci, trudność 
myślenia, drażliwość, osłabienie woli, zniechęcenie, przykre myśli, 
zawroty, niezdolność do pracy umysłowej i fizycznej, męki bezsen- 
ności, mizantropja, strach przed wszystkiem, przed postanowieniem 
w najdrobniejszej sprawie codziennego życia, niemożność chodzenia, 
siedzenia itp. Te uczucia strachu bywają wprost okropne. Nie mogą 
znaleźć punktu oparcia. Myśli moje plączą się bezładnie”. Oto jak 
się skarży wielu ludzi. Skłonność do zamyślania się zaniedbywania 
8 | obowiązków, niepewność mowy, brak szybkości w pisaniu, drżenie 

członków, dolegliwości żołądka, kiszek i narządów trawiennych, za- 
` parcie, kłócie i darcie w członkach, wadliwe krążenie krwi, uderze- 
nia krwi do głowy, chroniczne zimne mogi, bicie serca, duszność, 
brak tchu, nerwowa gorączka i dreszcze, czerwienienie, błednięcie itp. 


sÀ Gry można zaradzić? 


* Jeśli się chce zapobiedz słabości nerwów wraz ze wszystkiemi, towarzyszącemi jej objawami chorobowemi, to trzeba w pierwszym 
wolę, Brak energji i woli u ludzi nerwowych stanowi główną przyczynę ich niepowodzeń życiowych. 


Otwórzmy oczy 


Ciągle widujemy wkoło mas egzystencje, które zmarniały tylko dlatego, że bezwolnie poddały się smutnemu losowi. Słaby i chwiej- 
ny charakter jest jak chorągiewka na dachu, zdany na łaskę i niełaskę każdego powiewu. Chorym nerwowo zaleca się nalróżno- 
rodniejsze Środki i trzeba przyznać, że wiele z nich raczej szkodzi, niż pomaga. A jednak istnieją drogi, prowadzące do zdrowia. 


Nie bądźcie niewdzięczni 


Wzgiędem natury, która częstokroć krętemi drogami, bo ręką uczonego chemika, podaje Środki, które rzeczywiście są godne uwagi, 
bo wzmacniają i lęczą. 
Taką łaską natury jest 


Prawdziwy Kola Lecithin 


który odświeża, zwiększa zdolność do pracy i siłę do życia, jest najlepszym pożywieniem dla nerwów i mózgu, polepsza skład krwi, 
odmładza, wraca radość życia, poczucie młodości z jej zdrowiem i energją, które zapewniają powodzenie i szczęście, KOLA LECITHIN 
chroni nerwy przed wycieńczeniem i daje odporność we wszelkich przeciwnościach życiowych. KOLA LECITHIN wprowadza do or- 
ganizmu w najczystszej formie to, co stanowi podstawę substancji tworzącej komórki i nerwy ciała ludzkiego. 


Wielu Lekarzy, 


a między niemi najwybitniejsi badacze i profesorzy uniwersytetów, zalecają KOLA LECITHIN, jako znakomity Środek. 


Żądaicie darmo próby 


oraz interesującej i pouczającej broszurki o nerwach. Wysyłamy ją natychmiast, franco bez cła i zupełnie darmo. Przeczyłajcie ją. 
Przekonajcie się, że przed każdą poważną chorobą występuje, jako objaw wstępny, osłabienie sprawności ciała. KOLA LECITHIN pod- 
nosi sprawność ciała. Przekonacie się, że można rzeczywiście przedłużyć życie, uniknąć choroby, wyleczyć cierpiących, wzmocnić 
słabych, upewnić chwiejnych, a nieszczęśliwym wrócić szczęście i spokój. 


Trzeba tylko chcieć 


REDEN ZY RZE R O ZW 0 BE M O AO OM ECA OE KIA ORO Z MAZ 
Rozpoznanie niebezpieczeństwa tylko wtedy działa uspokajająco na umysł, jeśli jednocześnie wskazuje mu się drogi, które pozwalaja * 
z niebezpieczeństwa tego wyjść obronną ręką. 


ERNST PASTERNACK, BERLIN, s. o. 


Mictakichiae Nr. 13 ssaki 319. 


Nove Aura Sy 


w zworka Prze a 


Yr y ye err? 


Przeczytać! 
SYSTEM AMERYKAŃSKI! 


Dom Mebli „FORTUNA“ 
KATOWICE, ul. Jagiellońska 5 (Dawn. Prinz Heinrichstr.) 


daje każdemu klientowi bez poręczyciela na warun- 
kach płatności dotychczas na Górnym 
bywałych: sypialnie, jadalnie, gabinety, 


poxole 


i biurowe. «== == 


Pojedyńcze sztuki 


0d 10 zł 


miesięcznie 


materace,  bieliźniarki, 
7. Podwyższa smaczność potraw. zt, POCZĄWSZY | szafy, łóżka różnego ro- POCZĄWSZY 
8. Płatny jest wstecz, podczas gdy za węgiel płaci się z góry. dzaju, łóżka polowe i t. d. 
Kuchnie - piekarniki - łazienki - piece ogrzewalne - żelazka gazowe | Nadszedł wagon wózków dziecięcych ang elsk. i amerykańsy, 


Ha 


prawi wamiĘw r "4 i 0 001 zg 


za gotówkę 10% rabatu. 
Gletania s prowinyji załatwia się natychmiast, 


Wyciąć! Zachować! 


ląsku nie 


dia Pań, urządzenią kuchenne 
Mebie klubowe. 


mebli: 


Do 10 2 
miesięcznie 


Meble wyścielane szez- 
longi, patentowe fotele 
do spania, kanapy patent., 


Raatelna obaługa, 


050000000007T000000 


M 


MEBLE 


jadalki, sypialki, pokoje męskie, 
- kuchnie i meble pojedyńcze - 


dostarcza za gotówkę i na ra 
po cenach bardzo niskic 


R. Penkala, skład mebli 


Rynek nr. 17 Mysłowice Rynek nr. 17. 


smer H EA W O L 


Chemika D-ra FRANZOSA, jedyn 
radykalny i wypróbowany irodat 
(nacieranie) na 


REUMATYZM 


kłucie z powodu przeziębienia, na 
postrzał, ischias i t. p. 


ŻĄDAC W APTEKACH. 
Wyrób i główna sprzedaż 


Bptoka KIKOLASCHA, GWów, Kopernika 1 


Baczność! 


Zawiadamiam szanowną publiczaość, że 
z dniem $ marca br. awormiem 


biuro ludowe I porady. 


Zając Wincenty 


w Kozłowej Górze. 


Rower 


netowa 
ga: Do każdej 


nia, Wysy- 
Gwarancja 
moc listów 


gabi 
cza zł 310.— 4 
rowa 


yna kryta 


, 


nagrodz. złotemi medalami oraz 
broć otrzymujemy 


gat.) zł, 260.— Uwa 
aparaty do haftu i ce 


po nadesłaniu pocztą zł. 25 zadatku. 


Warszawa, Chmielna 32/35 
Dostawa na koszt firmy. Za do 


bębenkowa zł, 260.— 2. Masz 
yna krawiecka oraz kamaszni. 


glelski, (pierwsz. 
dziękczynnych. 


z D 


ROWERY 


tylko za gotówkę po cenach ściśle 


hurtowych, poleca: 
l POLSKA SPOLKA MASZYNOWA „DOBROMASZYN“19 
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4, systemu SINGERA, świat. fabryk. 


1. maszyna no: 
zł 310— 3. Masz 


maszyny dodaj 


wolnobieżny an 
łamy na 


15-letnia. 
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